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W IA D O M O ŚC I K R A IO W E .

—  Z e Lw ow a. —
Dnia 20. Lipca r. z. rozdawano w  Sucza- 

wie nagrody przeznaczone od Rządu za naypięk- 
nieysze po stadnikach Skarbowych zrzebce inay- 
pięknieysze bydło własnego chowu , przyczein a) 
Ludwik Mohr z  Ickania za naypięknieyszego źrzeb- 
ca otrzymał 20 Cz. Złt. w złocie ; b) Jan Kor- 
nelson z  Ickania za takąż klaczkę 6 Cz. Złt. w  
złocie ; c) Jerzy Geosar z Arbory za naypiękniey
szego byka *2 ZR . M. K .; d) W ilhelm  Hudel i 
Cwa L azer, obie z  Ickania, za naypięknieysze 
krowy po 8 ZR . M. II.

—  Z W iednia. —
Szczęśliwie odnawiaiącą się uroczystość uro

dzin N . Pana, przypadaiącą w d. 12. b. w . ob
chodzili 'wierni mieszkańcy S to licy , iak i wszy
stkich części Monarchii nabożeństwem i pobożne- 
■Oi modłami, aby naylepszego Monarchę długiem 
obdarzył życiem. W  teatrach szczególniey o- 
Swieconych odśpiewano pieśń ludu : »Boże zacho- 
'Vay Cesarza Frauciszka !« przyczein obecni ku 
Stayukochańszeinu Oycu Oyozyzny żyw y udział z  
Uczuciem okazywali. Poiedyńczy święcili łiczne- 
iii czyny dobroczynności i skroinnemi uciechami 
dzień, który, dla każdego wiernego poddanego 
'ust świętem m iłości, wierności i naydroższych 
życzeń l

Jan Chrzciciel Lutz, oboyga praw Doktor i 
Adwokat nadworny w o ie n n y m a iąc  sobie przez 
L- K. Radę woienną za porozumieniem się z  C. 
{L powszechną Kamerą nadworną w  zaufaniu o 
,ego umiętności i zdolności, prawną obronę Skar- 
111 w oiennego, w  sprawie bardzo znaczney prze- 
Clwko temuż wytoczoney, poruczoną, takowey z 
°dpowia<łaiącyin dopilnował skutkiem , nadto nie 
Wko zrzekł się należącego w  tey mierze wyna
grodzenia za swoię pracę, ale nawet zwrotu wy
n ikó w  z  tego powodu poniesionych, z  oświadcze
niem , iż  zaufanie , iakie dwie instancyie w  nim 
Położyły i przekonanie, że  ku dobru Skarbu co
kolwiek przyłożył s ię , dostatecznie go wynagra- 
kjtaią. O  czein , gdy Rada nadworna woienna N. 

j"ia zawiadomiła, Monarcha uchwałą Swoią z  d.
Stycznia 1828 raczył wspomnionemu Adwo

katowi nadwornemu woiennemn Sw oie naywyższe 
oznaymić upodobanie.

—  Z K rólestw a Lotnbardzho-W enechiego. —

Jego Cesarzowicowska Mość Arcy - X iażę 
W ice-Król z  Małżonką Swoią po dwumiesięcznym 
pobycie w  W enecyi opuścił w  d. //. Lutego to 
miasto i udał się do zamku Stra, zkąd w  d. 5. 
przedsięwziął dalszą 'podróż do Mantui.

W  d. 3 i .  z. 111. odbył się w  W enecyi uro
czysty obrzęd włożenia baretu Kardynalskiego Hra
biemu Gaysrnkowi, Arcybishupowi Medyoiańskie- 
inir. Jego Cesarzowicowska Mość Arey - X iążę 
W ice-K ról, po Mszy ocłprawioney przez Biskupa 
Choggia i odczytaniu aktu delegacyi i Papiezkie- 
go B r e v e , w łożył - Kardynałowi baret. P o  tym 
obrzędzie , odśpiewano Te D eum  , a lud otrzymał 
potroyne Papiezkie błogosławieństwo. Poezem  
Kardynał miał u Arcy-Xięcia W ice-Króla prywat
ne posłuchanie; na zakończenie była uczta , na 
którey znaydowali się Kardynał, znakomitsi Du
chowni , cywilni i woyskowi Urzędnicy.

W IA D O M O ŚC I Z A G R A N IC Z N E . 

Ameryka Hiszpańska.

Pod ług listów z  Buenos-Ayres z  d. '3. Paź
dziernika r. z . , które Gazeta Madrycka ogłasza , 
kolumna roialistów pod sprawą Jenerała Valdez 
miała pobić, i znieść korpus niepodległych tey 
prowincyi pod S a la ; wielu mieszkańców tey pro- 
w in cyi, których sposób myślenia nie iest nagan
nym , z  boiaźni pouciekali.

Równie te listy dodaią ieszcze , ż e  miasto 
Mendoza (o którem w  N rze. 21. Gaż. ha. donosi
liśmy) w W ice-Królestwie Buenos-Ayreskiem , na 
granicyCIiiliyskiey położone, miało się od Związku 
prowincyi rzeki la Plata oderwać i Króla Ferdy
nanda VII. ogłosić. Bezwątpienia na tein wspiera 
się wiadomość będąca od nieiakiego czasu w  o- 
biegu w  M adrycie, źe  kilka pułków losem wy
branych wsiąść maią na okręty i popłynąć ćlo zbun
towanych Amerykańskich posiadłości.

Hiszpaniia*

Gwiazda donosi z Madrytu z  d. 27. Stycz
nia : Rzad nasz w ręczył Angielskiemu sprawuią-

)(  ‘
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ceinu interesa N o tę , w  którey protestuie się prze
ciwko środkom przez W . Brylauiią przedsięwzię- 
w ziętym , i uh nadal przedsięwziąć się i do tego 
zmierzać inaiącym, aby w naszych Amerykańskich 
posiadłościach pośrednio lub bezpośrednio iunę 
W ład zę nad prawą Króla Ferdynanda VII. uznać. 
Angielski sprawniący interesa wysłał gońca z tą 
proteslacyią do Rządu swoiego ; P . Zea Bermu- 
dez ze swoiey strony wyprawił gońca do Paryża,

' który bez wątpienia przywiezie postanowienie Je
go Chrześciańskiey Mości.

W ie lk a  B r j t a n i ia  i  I r la n d y ia .

Text zawarty w  M owie Lorda Kanclerza przy 
zagaieniu Parlamentu w d. 5 . Lutego , a ściąga- 
cy się do traktatów handlowych, które Angliia 
zawrzeć jna z  prowincyiaini Iliszpańskiemi będą- 
ceini w powstaniu, opiewa podług przekładu z 
Kuryiera z d. 3. t. tn. w ieczorem , umieszczone
go w Gazetach Paryzkich w  istotnym punkcie 
itiaczey iak tłum aczenie, któregośmy w przeszłym 
Numerze [udzielili ; mianowicie nie inasz tain 
słów : »i s w o i ę  n i e p o d l e g ł o ś ć  u s ta li ły « , 
równie prowincyie owe nie są nazwane »Pań- 
s tw a m i« , lecz » k ra ia m i« . Cały test opiewa 
w edług przekładu Kuryiera w sposobie następu
jącym : »Zgodnie z powtórzonemi w imieniu
Króla Jegomości nastąpiouemi oświadczeniami, 
Król przedsięwziął środki, aby między tern Kró
lestwem i owerni kraiami Am eryki, które, iak się 
okazało , rozdział swóy od Hiszpanii uskuteczniły, 
iuż istnieiące związki handlowe przez traktaty
potwierdzić i t. d.«

Papiery Koluinbiyskie i  M esykańskię, iak 
Gwiazda (podług Kuryiera) zapewnia , iniały spaść 
z  powodu zbyteczney ostrożności, iaka iest w  Mo
w ie zagniącey względnie nowych Amerykańskich 
posiadłości i godney uwagi troskliwości, przez 
którą słow a: »niepodległość« unikniono.

Podług wiadomości z wyspy Ceylonu z d. 
i 5. Czerwca r. z. w szczęły się choroby w  wielu 
okolicach przez posuchę. Szczególniey silne go
rączki panowały w  obwodach Chitaw, i części pół- 
nocney Kolumbo. W ielu  żołnierzy Europeyskich 
i Oficerów pomarło.

Sir Robert W ilson po 2odniowym pobycie 
w  Ostendzie wsiadł wraz z  córką swoią w dniu 
3o. z. m. na okręt i popłynął do Londynu.

Dzienniki Londyńskie wiodą nieustannie spór 
względem przeznaczenia ' 15,ooo ludzi, któremi 

- woysko lądowe Angielskie tna być wzmocnione. 
Zdaie się być rzeczą pewną , że 5oooJudzi prze
znaczonych iest do Indyiów W schodnich; lecz 
inne to,ooo wysyłały niektóre D zienniki do Ir- 
landyi (na co pisma oppozycyyne powstaią); inni 
przeznaczają ie do Portugalii, aby powiększają

cemu się wpływowi Francyi przeszkodzić; inni 
nakoniec upatruią w  tein środki ostrożności, w 
skutek nłeukontentowania , iakie Mocartwa lądowe 
miały okazać względnie uznania Państw Amerykań
skich przez Angliia. Ci , którzy są ostatniego 
zdania , dodaią iednak, iż  w  takim razie prę- 
dzey uzbroienie okrętów, iak zaciąg woyska po
winno być rozporządzone. -—  Z resztą niższe 
klassy ludu w A n glii, nie okazuią wielkiey skłon
ności do służby wschodnio-indyyskiey. Od dwóch 
miesięcy są iuż zaciągi otwarte , a zaledwie 
200 zaciągnęło się do woyska. W  Irlandyi iest 
ich Misko 5oo.

D r u k a r n ia  policyyna w Edymburgu prawie 
zupełuie spłonęła w  ogniu w d. 25. z. m. Część 
rękopismu nowego romansu W altera Skolta : »Woy- 
ny krzyżackie® stała się pastwą płomieni, autor ta
kowy rękopism uzupełni; lecz przezto wydanie 
tego dzieła spóźni się o cztery miesiące.

Francyia.
Król rozporządzeniem swoiem zw ołuie pod 

chorągwie 12000 młodych ludzi z  klasy wieku 
182.3 roku. Jestto pierwszy n abór, który wię- 
cey iak od roku gotowy.

Izba Parów przyięła w pośród siebie w  d. . 
3 i.  Stycznia Margrabiego M aleville, o którego 
przypuszczeniu , nieaawno wyrzeczono , słuchała 
zdań sprawy względem proiektow do ustaw , o- 
sobistego nakładania podatków i pożyczki niektó
rych Departamentów i miast dotyczących się, i skoń
czyła rozpoznanie proiektu względem wschod
nich żup solnych i t. d. który iak iuż donieśliś
my przyięła 142 glosami przeciwko 33.

Izbie Deputowanych udzielano w  d. 1. Lu
tego wykaz 27 próśb, ściągaiących się do pro
jektu wynagrodzenia.. Zdanie sprawy w tey mie
rze miało w d. 4- bib 5 . nastąpić.

Na posiedzeniu Izby Parów  z d. 28. Stycz
nia Hrabia Chaptal, przy rozpoznawaniu proieku 
do prawa dotyczącego się żup solnych w  wscho- 
dniey Francyi rzekł między inneini: »Doły solne
M arais sa la ns*) w południowey i zachodnićy 
Francyi dostarczały dotąd soli za niższą cenę, i 
w  takiey ilości, iż można było nią większą część 
Francyi opatrzyć, podczas gdy zrzódła soli w  Lo
taryngii , w Alzacyi i w Departamencie Jura , 
mieszkańców wschodniey Francyi, naydaley od 
morza będących, dostatecznie solą opntrzaly- 
P rzez tak szczególny "podział tego wielkiego 
dobrodzieystwa Opatrzności, nietyłko zużycie 
soli zostało dla całey Francyi zapewnione, lec*

*) P o ły  nad brzegiem  m o rza , w  które zbiera się 
woda m o rsk a, iah wiadomo s io n a , aby pr°" 
mienie słoneczne sól w ydystylow ały.

\
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ieszcze wielką ilość wyprowadzano do Państw o- 
ściennych. Taki był stan rzeczy , gdy odkryć ; 
bogatych kopalni soli kamienney w Królestwie 
Wirtembergskiein i W . Xięstvvie Badeńskiein w y
w óz nasz zinnieyszyło i prawie w niwecz obró
ciło. Atoli prawie pod ten sam c za s , Bóstwo 
Francyią się opiekuiące dozwoliło nam na ziemi 
nnszey odkryć żyły soli kamienney, równie obfite, 
daleko się rozciągaiące, a łatwiey mogące być u- 
żyte iak nowo odkryte w Badeńskiein i Wirtem- 
bergskiem. Ż yły  te soli leżą na wschodniey gra
nicy w punkcie od obudwóch mórz naywięcey 
odległym i przytykaią prawie do hraiów, któreś
my dotąd solą opatrywali. Położenie to dozwala 
nam spodziewać s ię , że z nową korzyścią roz
począć możemy związki handlow e, które utraci
liśmy. Pierwsze roboty, które istnienie soli ka- 
mienney potwierdziły, przedsięwzięte były w Vic 
w Departamencie Meurthe i w  iego okolicy. 
Pierw sze składy soli odkryto dnia i 4-Maia 1819 
w głębokości 195 stop. Doświadczenia, świdrem 
od tego czasu przedsiębrane odkryły tę sarnę 
składy na płaszczyźnie 3o mil czworobocznych 
fran. Jedynaście składów soli zupełnie przewier
cono ; miąższość ich tworzy rnassę 240 stopni. 
Cała rozciągłość ży ł solnych i ich miąższość nie 
iest ieszcze oznaczona; część zaś znana wystar
czyłaby, by rocznie milion cetnarów więcey, iak 
przez 'sto tysięcy lat dostarczała.*

W ydział Izby Deputowanych upoważniony 
do rozpoznania proiektu do ustawy względem 
wynagrodzenia wychodźców, iak chce mieć Ga
zeta Codzienna, dodał do Arty. 2. teyże usta
w y przepis, iż we wszystkich przypadkach, w  któ- 
rychby emigrant dowiódł, iż pokrzywdzony o poło
w ę , zostawione mu są wszystkie środki prawne 
równie, iak zwyczaynemu przedawcy nieruchomego 
maiątku. Twierdzenie to Gazety Codzienney, dnie 
powód Gwiaździe do następuiącey uw agi: powie
dzieliśmy iuż , że mogą zayść przypadki,' w  któ
rych wynagrodzenie nie może być zastosowane, 
a prawie do dwóch millionów podaliśmy nadro- 
stu. Komissyia była zatem , i zgadzała się w tey 
mierze z Rządem zupełnie , aby w tey summie, 
b ez powiększenia samey ilości sutnmy wynagra- 
dzaiącey, znaleźć można środki wynagrodzenia, 
któreby tym się należały, którzy nadto przy prze- 
daży dóbr zostali ukrzywdzeni. T en iest praw
dziwy początek rzeczy.

W zględem  rozczeń, które wyzuci z ma
jątków właściciele w  Departamentach do N ie
miec i Beligiuin odstąpionych, o wynagrodzenie 
z  inneini wychodźcami -czynią , Gwiazda tak mó
wi ! »W łaściciele belgiyscy i inni nie mogą nic 
bezpośrednio żądać, tylko ich Rządy mogą ich

imieniem wnosić reklamacyie. Rrząd Francuzki 
-w  takim razie odpowiadałby przez wzaieinne ro- 
sczenia, i żądałby wynagrodzenia ze swey strony 
dla poddanych francuzkich , którzy w  Belgium 
mieli dobra , a takowe zostały zabrane. Takim 
sposobem nastąpiłyby obrachunki, które możemy 
zapewnić , niewypadłyby z naszą szkodą.

Podług Monitora, Jenerał-Excelinans , z  Je
nerałów w rokn zeszłym pensyionowanyeh, w szedł 
znowu do czynney służby.

Jenerał Bouvet de Lozier poległ w poiedyn- 
ku z Szefem szwadronu w  d. 29. z. m. w Fon- 
teinebleau.

W  d. 4- Lutego o godzinie 11 tey rano 
wszczął się pożar w  Paryżu w dachu łukowym 
Pałacu królewskiego ( Pu/ais R o y n l) gdzie się 
znayduie gra maryionetek i cieniow a, któryto 
pożar łatwo mógł wiele zn iszczyć, gdyż w  dniu 
tym silna burza panowała ; przez usiłowanie pom
pierów ogień wnet ugaszono, jednakowoż dachy 
siedmiu łuków zupełnie spaliły się. W  dniu tym 
samym wszczął się ogień w drukarni gazety fran- 
cuzkiey, ale i ten prędko ugaszono.

W łoch y.

Gazeta Nadworna Turyńska z d. 25. Stycz
nia zawiera Traktat zawarty między Królestwem 
Sardyńskiem a W ielką Portą , z  notami i roz
porządzeniami, które z obwarowania tegoż w y
padły. Ogłoszenie onegoż poprzedza następują
ce Uwiadomienie król. ■ Admiralicyi : sAdmiralicy- 
ia Króla Jegom ości; Niechay każdemu będzie wia
domo, iż między Królem Jegomościa , Panem na
szym, i W . Portą, przez pełnomocnego w  tey 
mierze Ministra, zawarty w  d. 25. Października 
1823 w  Konstantynopolu Traktat, należycie zo
stał ratifikówauy, przez który prawa i sto
sunki obustronnych poddanych oznaczone, ich 
wzaiemnemu handlowi morskiemu publiczna rę- 
koymia nadana, i król. banderze wolna żegluga 
na czarnem morzu iest dozwolona. K róf Jego
mość kazał nam przez król. Sekretaryiat Stanu 
spraw zew nętrznych, autentyczny exemplarz 
wspoinnionego Traktatu wraz z obiaśniaiącemi no
tami i rozporządzeniami, iakie z obawarowani a o- 
negoż w ypłyn ęły, doręczyć, aby wszystko w na- 
szem Archiwum złożone i zachowane być mog
ło  , oraz zalecił te doknmenta publicznie dru
kiem ogłosić.« W  skutek naywyższych rozkazow 
ogłaszamy - publiczności, że ten Traktat i wyżey 
wspoinnione noty i rozporządzenia brzmią w  spo
sobie następuiącym.

W  imię Boże. Amen.
»Jego Król. Mość Karol F elix , Król Sardy- 

nski, X iążę Sabaudzki i Genueński i t. d. X iążę 
Piemoncki i t. d. i t. d. i Jego Cesarska Mość
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W ielbi Sułtan, i dostoyny Otomauski Monarcha, 
naypotężnieyszy Cesarz Otomański, straszny W ładz- 
ca wielu bardzo obszernych kraiów, Sułtan Mah- 
niuttd Chan Ił. równem życzeniem przeięci mię
dzy sobą i swemi właściweini Państwami i luda
mi trwałe pokoiu i przyiażni stosunki ustalić, ia- 
koteż poddanym obu wysokich układniących się 
strón , korzyści zw ąznów  handlowych, opartych 
na wzaieinuych korzystnych posadach i zasadach, 
zapew nić, uznali za rzecz stosowną zawrzeć u- 
roczysty i Ostateczny Traktat przyiazni , pokoiu , 
handlu i że g lu g i, podług wzoru traktatów z  in- 
nemi sprzymierzonemi Mocarstwami istnieiących. 
—  Król Jegomość Sardyński użył w tey mierze 
pośreduictwa swego przyiaćiela i sprzymierzeńca 
Króla połączonych królestw W . Brytanii i Irlan- 
d y i, i dla tego za przyzwoleniem Króla W . 
Brytanii mianował swym Komisarzem i pełnomoc
nikiem W ysoce urodzonego JP. P ercy  Clinton 
Sydney, Lorda W ice-H rabiego  i Barona Strang- 
ford , Para Królestwa Irlandyi, Kawalera W . krzy
ża orderu łaziennego, i król. Portugalskiego wie
ży i m iecza, i wielu innych orderów , Człon
ka tayney Rady Króla- Jegomości W . Brytanii i 
Jego nadzwyczaynego Posła i pełnomocnego Mi
nistra przy wysokiey Porcie Otomańskiey; — a Je
go Cesarska Mość Sułtan Mahinud Chan U. mia
nował ze swoiey strony na swych Komissarzy i 
Pełnomocników Mchuieda Aarif Bei Efendego, 
byłego Kadiaskara Rum elii, Mehmeda Sadik Ileis 
Efendego terażnieyszego W . Kanclerza Państwa , 
i Mehmeda Seida Efendego Jeneralnego In
spektora Artyleryi, którzy po wymianie swych 
w łaściw ych, w należytey formie zrobionych peł
nomocnictw , i po doyrzałey rozwadze , zgodzili 
się na następuiące artykuły, takowe zawarli i pod
pisali. Art. I. Król Jegomość Sardyński i W . 
Porta Otoinańska w  takiem samym sposobie iak 
W . Porta z  innemi Mocarstwami iest przez związ
ki połączona, zawieraią traktat przyiażni, w sku
tek którego, iah stosunki przyiażni i dobrego po- 
rozumienia wymagaią, kupcy , 'poddani i handlo
w e okręty Króla Jegomości Sardyńskiego do 
Państw Otomańskich przybywać, tamże z  zupełnein 
bezpieczeństwem handlować i wszelkiey opieki 
i pomocy pewnymi być mogą. Równie kupcy, 
poddani i okręty handlowe W . Porty mogą Pań
stwa Króla Jegomości Sardyńskiego w zupełnein 
bezpieczeństwie zwiedzać i wszelkiey opieki i po
mocy być pewni. 2) Poddani i kupcy obu stron u- 
kładaiących się opłacać będą należytości cła od 
przywozu i  wywozu swych towarów ( wyjąwszy

B c d ak cjia  Józefa B e n

' zakazanych i kontrabandowych) ,  a mianowicie 
kupcy Sardyńscy trzy procenta, iak inni europey- 
scy kupcy, równie tyleż kupcy Otomańscy; nad 
tę uinowioną ilość nie ma być w ięcey z obud- 
wóch stron żądano. 5) Kupcom Sardyńskiin, rów
nie iak i drugim Europeyczykom wolno ie s t , 
brać i wywozić z  płodów Turcy i takie towary i ar- 
tykńły, {jtórych wywóz nie ̂ zakazany, a których 
sam kray pie potrzebnie.-., jj) ;W  częściach Pań
stwa Otomańskiegó, gdzie Sardyńscy poddani pro
wadzić będą handel, i gdzie obecność Konzula 
lub W ice  - Konzula do zawiadowania ich sprawa
mi i interessnmi oczewiście będzie potrzebną, 
maią być ustanowieni Konzulowie i W ice  - Ron- 
zulowie , wybrani z  poddanych Sardyńskich , któ
rym potrzebne dyploina i  wyroki z  przywileiaini 
ich pochodzenia, swobód maią być wygotowane. 
Równie wolno iest W  Porcie, gdy osądzi za po
trzebę , zaprowadzić w  Sardynii Schach Bende
rów  lub Konzulów i W ice  - K onznlów , którzy 
iako tahiemi w spobie przyzwoitym odznaczeni 
i tymże zwyczayne przywileie inaią być przyzna
ne. 5) Schach Benderowie i W ice-Konzulo-. 
w ie , rezyduiący w  miastach portowych Sardynii, 
pobierać będą należytości konzulackie od towarów 
kupców Otomańskich, które okręty handlowe 
Porty Otomańskiey tainże wprowadziły i wyładowa
ły, i właściwie podług Taryfy inaijcey być ustano
wioną , a kupcy Sardyńscy płacić będą Konzulom i 
W ic e -  Konzuloin swego narodu zwyczayne nale
żytości konzulackie od tow arów , które na okrę
tach Sardyńshich do portów Tureckich wprowa
dzać i wyładowywać będą. >

(D o k o ń czen ie  n a stęp i).

Królestwo Oboiey Sycylii.

Król udzielił bezwarunkowe/ amnestyi wszy
stkim podoficęrom i szeregowym siły lądowey i 
morskiey, obwinionym o zbiegostwo , równie za
w arte przez woyskowych bez pozwolenia swych 
W ład z szluby p otw ierd ził, i  przezto od zasłużo
nych kar uwolnił.

K rólestw o Polskie.

—  Z  W arszawy d. 14. L u te g o . —
Jego Cesarzowicowska Mość W . X iążę Mi- 

kotay wczoray przed południem, a Jey Cesarzo
wicowska Mość W . Xiężna Alexandra o ogodzi- 
nie 3 po południu szczęśliwie przybyli do War
szawy. Mieszkańcy Stolicy z  tego powodu wie
czorem oświecili sw e domy.

y y Druk P i 11 c r ó w.


